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Wiadomości kjrajoa c.

  K R A I t O W.  ---
PRZYJECHALI DO KRAKOWA.
Od dnia  20 do dnia  27 K w ietn ia .

G ojcwski A dam , NofTok A ntoni ob ., D eskur Jó z e f 
oh ., Śliw iński B onaw entura, \V alick i J a n  ob ., z P o l­
sk i ; — W cd d e  Ju liu sz  , S tadnicki W ładysław  oh., 
żu ław ski Ju lia n  ob ., B obrow nicki Jó z e f  z zoną ob ., 
z G alicy i; Bandclów  A dolf, z P rn ss , 

ł f  'yjechali z  K rakow a.
Niemojewski A d o lf ob ., M idzyński A lcxander h r ., 

P o tu lick i K asper b r ., F lorkicw icz A ntoni ob ., do 
P o lsk i; — B ibcr M arya ob ., Szembcl: ob., Bzowski 
K azim ierz ob ., do Galicyi ; — Siemoński L eonard  ob., 
G o ttfried  Ju liu sz ,  D ubois Ileu ry k , do P ru ss.

Dziś artyści francnzcy przedstawią dramat: 
L e  manoir de M outlom ier  i  komedyo-operę Tin 
p o n tn eu f, jednę  z najdowcipniejszych ja k i  do­
tąd przedstawić mogli. Ostatniej dano polski 
napis na afiszu *Damom nie trzebaprzypominać' 
dawnych grzeszków*,

Wiadomości zagraniczne.

W idowisko francuzkie poniedziałkowe zado- 
wolniło Publiczność. Panna George w  roli Se- 
roiramidy, w końcu aktu piątego, gdy kona na 
ręku s y u a ,  —  zimny głaz rozrzewnić  by po­
trafiła!  Gra panny George w chwilach s tanow ­
czych, każe nam zapominać na wszystko to, coby 
J.eJ °djąć mogły, poświęcenie się i wiek podeszły;—  
je s t  ona zawsze pięknością numizmatyczną da­
wnej trajedyi f rancuzkiej , nakazującą dla sie­

bie uszanowanie; i kto z innego punk tu ,  śmie 
sądzić tę wielką ar tystkę — ten niepojmuje sztuki, 
niema o niej wyobrażenia.

WIADOMOŚCI Z WCZORAJSZEJ POCZTY.

— Paryż 18 Kwietnia. —
W  izbie deputowanych toczą się rozpraw y 

o rekrutowaniu .
Dzienniki przepowiadają zm ianę ,  a p rzy ­

najmniej modyfikacyą obecnego m inisterstwa, 
lecz przepowiednie te opierają się tylko na po­
głoskach o rozmaitych niechęciach pomiędzy mi­
nistrami, o których oni może naw et niew iedzą.

‘ —  Drezno 20 Kwietnia. —  
Przybycie do tutejszej stolicy najsławniej 

szego dziś malarza niemieckiego Pana Corne- 
lius, dało powód do wielkiej uroczystości a r ­
tystycznej. W czoraj J .  K. Mość przyjm ował 
u siebie tego wielkiego m is trza ,  a wieczorem 
młodzież akademii tutejszej m a lars tw a ,  pow i­
tała go z m uzyką ,  z śpiewami i pochodniami, 
mając swoich professorów na czele. Festyn trw ął 
do późnej nocy.
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W iadom ości  z  p o p r z e d n i c h  p o c z t .

—  h ru xe h a  10 Kwietnia. —
Onegdaj z okoliczności urodzin następcy 

tro n u ,  x ięcia Brabancyi,  gmachy publiczne i 
wiele domów prywatnych były oświetlone. Król 
odznaczył ten dzień liczi,emi awansami w  a r ­
mii: l’ięciu pułkowników otrzymało stopień
jenera łów . Pułkownik Pteteszko otrzymał do­
wództwo w piowincyi Luxeml>urgu w miejsce 
jenera ła  Tabor.

—  T  u r c y a. —
Gazeta turecka Takwimi W akaji  z dnia 

dwudziestego drugiego marca , zawiera obszerny 
opis uroczystego udzielenia Reszydowi paszy wyso­
kich nagród za zdolności jakie rozwinął przy 
prowadzeniu sprawy z Egiptem, o czem dawniej 
iuż donosiliśmy; (YY'indomo z doniesień przed 
dwoma dniami udzielonych, iż inimo tych na­
gród, Reszid pasza został usunięty z posady mi­
nis tra  spraw' zagranicznych.)

W ydany został firman sułtana do guberna­
to ra  D am aszku , zalecający m u ,  aby udzielał 
opieki duchownym chrześciańskim w miastach 
do niego należących. Jednocześnie przesłany 
został podobnej treści firman do gubernator a w 
S t.  Jean  d’ Acre.

Podług listu z Konstantynopola 24  marca w  
Mezopotanii miało wybuchnąć powstanie. W 
Diarbekir  i w  górach i w równinach Kurdyslanu 
ogłoszono niezawisłość prowincyi. Nie spo­
dziewamy się jednak  potwierdzenia tej wieści.

A l/g . Zeit. ogłasza notę konferencji  do re ­
prezentanta porty, Szekib Efendego, wr odpo­
wiedzi na przesłany przez niego firman inw e­
sty tu ry ,  z  której przytaczamy następujący w y ­
j ą t e k :

vCo się tycze szczegółów w ew nętrznego 
zarządu Egiptu, podpisani otrzymali z Alexau- 
dryi pod datą 24  z. m. wiadomość, źe większa 
część tych punktów, została już  do porządku 
przyprowadzoną. I istotnie Mehmed Ali bez 
żadnych zastrzeżeń, przyznał,  że wszelkie t r a k ­
ta ty  i prawa państwa tureckiego, zastosowane 
być muszą do Egiptu, jako  prowincyi tego pań­
s tw a; poddał się rozkazom wysokiej Porty pod 
względem uregulowania systemu monet, rek ru ­
to w an ia ,  służby i umundurowania żołnierzy, 
tudzież budowania okrętów w ojennych; oddał 
on wojskoTądowe, morskie, którego silę ozna­
czyła mu wysoka po r ta ,  pod rozporządzenie 
su łtana ,  ilowem znajduje się w położenin de­
legowanego podległego namiestnika (dans la si~ 
tualion d'un tuje i gouner/teur delegueJ pro- 
wiucyi stanowiącej część składającą państwa

tureckiego. Wychodząc z tej zasady którą 
przywrócić, przeznaczoną była ngoda 15 lipca, 
należy teraz wyłącznie do władzy su ł tana ,  u- 
porządkować resz tę  kwestyi tyczących się w e ­
wnętrznego zarządu Egiptu, i rozszerzyć przed­
stawienia uczynione w tym przedmiocie przez 
Mehmeda Ali. Nie wchodząc tu w roztrząsa­
nie nie należące do nich, podpisani powołują się 
tylko do zasad wyrażonych w nocie z duia 30  
stycznia którą mieli zaszczyt przesłać wspólnie 
reprezenlowi P o r l j \  Te zasady polegające na 
warunkach dodatkowego aktu do ugody z dnia 
15 lipca, służyć będą za sznur kierowniczy 
przyjaznym uwagom (aux exphcations amica- 
les) jak ie  reprezentanci czterech dworów mo­
gliby jeszcze przedstawić porcie. Podpisani 
mocne mają przekonanie, że te uwagi uczynio­
ne w  rzetelnym duchu pojednawczym znajdą u 
sułtana takie same przyjęcie jakie znajdowały  
u niego dotychczasowe raay  mocarstw. Jego  
wysokość umiał sprawiedliwie oceniać te bezin- 
teressowne rady, dopełniając przez czyn łaska­
wości dzieło pokoju do którego zapewnienia 
sprzymierzeńcy jego dopomagali mn z prawością 
( loy nieme ni) Podpisani mają zaszeżyt i t. d. 
Londyn 13 marca 1841 r. (podpisano) E ste rha­
zy ,  N aem ann ,  P alm erston ,  Bulów, Brunnów.*

—  Od granic tureckich 13 Marca. —
Porta otrzymała z Kandyi raport tamtejsze­

go gubernatora Mustafy paszy, względem miej­
scowych wypadków po dzień 27 lutego. P o ­
dług tego raportu jeden jach t i trzy małe s ia t­
ki wysadziły na ląd mnóstwo uzbrojonych g re­
ków pod Selmo. O trzymawszy wiadomość o 
tem namiestnik w ezwał do siebie konsulów A n ­
glii ,  Rossy i, Francyi i Grecyi dla naradzenia 
się w  tym przedmiocie. Kousulowie przyrze­
kli mu nakłonić przybywców do oddalenia się 
spokojnie: W  tym celu odbyli dwukrotną kon-
ferencyę z dowódzcanii owych Greków, k tórzy  
oświadczyli że jako Kretenczycy którzy w yda­
lili się dawniej z swego kraju żądają przyw ró­
cenia ich do dawnych praw i me oddalą się 
nie osiągnąwszy skutku tego żądania. Udało 
się jednak w końcu połączonym usiłowanium 
konsulów, skłonić icb do zaniechania wszel­
kich nieprzyjaznych kroków, i stawienia dwóch 
zakładników na pewność spokojnego zachowa­
nia się. Ale Musiafa pasza odesłał napowrot 
tych zakładników z wezwaniem a b j  natych­
miast opuścili wyspę albo złożyli b ro n ,  w prze­
ciwnym bowiem razie siłę siłą odeprze na 
nich złoży odpowiedzialność za rozlpw 1 | a*
ki może z tego wypaść. Tymczasowo w ysła ł 
400  albańczyków dla uważania poruszeń na-
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chodźców. Tak stały rzeczy w  Kandyi 27go 
lutego.

—  A lexundrya  16 M arca. —■
Hrabia Filip de Rohan Cha bot przybył tu 

wczoraj statkiem pocztowym francuzkim Ache- 
ron. Ten bardzo jeszcze młody poseł ma tym­
czasowo zastępować pana Cochelet i dziś miał 
ju ż  pierwsze posłuchanie u Mehmeda A l i , któ­
remu przedstawionym był przez samego pana 
Cochelet. Ten ostatni uda się do Francyi tym 
samym statkiem, wprawdzie tymczasowo za u r ­
lopem , ale obawiają się tu ,  że ju ż  go nie zo- 
baczemy z powrotem. Francuzi bardzo żałują 
jego oddalenia s ię ,  bo on bardzo dobrze znał 
tute jszy  kraj z ludzi i umiał w  ostatnich cza­
sach ciągle wywierać w pływ na Mehmeda Ali.

Nasze raporta z Syryi donoszą że mieszkań­
cy gór ciągle trwają w powstaniu.

Korweta Said beja klora towarzyszyła flo­
cie tureckiej do M arm orizza , powróciła już z 
lamtąd. Z m aryuarzy  egipskich, którzy  przy­
dani byli flocie, brakuje sześciu oficerów i 
piędziesięciu majtków, którzy  nie chcieli po­
wrócić.

Rząd przedał w 'tym tygodniu 10 ,000  cen­
tna rów  bawełny. W krótce  ma nastąpić druga 
licylacya.

Z ciekawością oczekujemy wiadomości z 
Konstantynopola. Powszechnem je s t  przekona­
nie, że Melimed Ali tylko w skutku przemocy, 
przyjąłby narzucane mu przez P o r 'ę  warunki.  
Mianował 011 teraz oficerów gwardyi narodowej 
k tó rą  chce uruchomić, chociaż sułtan nie cofnął 
je szcze postanowienia warującego dla niego 
prawo mianowania oficerów w wojskn egipskiem. 
Szeryf pasza były gubernator Damaszku, przy­
wrócony został przez paszę do łaski i miano­
wany członkiem jego rady. Udało mu się u- 
niewinnić się z ciążącego na nim zarzutu  zdra­
dy. Iunemi członkami nowo mianowanej przez 
Mehmeda. rady administracyjnej są: Iłami Bej,
Kofto, były dyrek tor  skarbu w Syryi; Melimed 
bej były gubernator B ejru te ,  jenerał  Hussein 
bej Mudsi i Rughcb Efendi. Ta rada zajmuje 
się obecnie wzmocnieniem armii.

Z araza  czyni szybkie postępy, przylćm zby­
wa na lekarzach.

—  Macao  27 Stycznia. —  
Proklamacya kommissarza Kiszin w Kanto­

nie ,  z dnia 11 s tyczn ia ,  lak brzmi z początku: 
•Żądania barbarzyńców angielskich są prze- 

sadzone i niepohamowane. W  dniu 15 te ra ­
źniejszego xiężyca (7 stycznia) nie czekając na 
odpowiedź uderzyli oni na Szalkie i Takio,

(chińskie nazwanie twierdz Bocca Tigris.) N a ­
sze wojska staw iły  opór, 1 zwycięztwo zosta­
ło nieroztrzygnione. Zuchwałe ich powsta­
nie niepozwala nam udzielić im łask o które 
błagali i t. d.

—  Bombaj 1 Marca. —
(Z dzień, ańgiels.) W  Bendszab wybnchł 

bunt. Sziri Sing opanował t r o n ,  a wdowa 
Rundszi Singa, która się z swoim młodym sy­
nem zamknęła w  jednej tw ierdzy, wezwała  0 - 
pieki politycznego ajenta angielskiego. Po a-  
taku na cytadellę Lahory, udało się Sziri Sin- 
gowi opanować stolicę i wyparować z niej Rani 
( tak >ię zowie wdowa Rundszit Singa), ale w ła­
dza nowego Radszacha, nie jes t powszechnie 
uznaną. Jenerał  Court w skutku wybuchłego 
w jego wojsku zaburzen ia ,  u jrza ł się zmuszo­
nym uciec z Lahora do Firospur.

W  N essan ic ,  na gruncie prezydentostwa 
M adras, niedawno także miało miejsce ma­
łe pow stan ie , które jednak  wkrótce zostało 
uspokojonem.

Z państwa, Sind nie mamy żadnych wiado­
mości,  z powodu brzydkiej pogody, mniemają 
je d n a k ,  że terae je s t  tu wszystko spokojnie. 
Nusir chan utrzymuje się jeszcze wprawdzie, 
ale spodziewają się bliskiego poddania się jego.

Dost Mohamed w  dniu 10 lutego udał się z 
Firospur do Budianah; chciał on pojechać do 
Kalkuty, dla rozmówienia się z jenera lnym  gu­
bernatorem lordem Auckland, wątpią jednak, 
żeby otrzymał na to pozwolenie.

Gubernator Bengalu, rozwiązał zupełnie 2gi 
lekki pułk jazdy  i odprawił z niełaską k rajow ­
ców, którzy ten pułk składali, a to z lego po­
w odu ,  że w jednej w a lce ,  z Dost Motiamed 
chanem zostawili na sztychu swoich oficerów.

Je n e r a ł - m a jo r  sir Robert D ick, przybył z 
Bengalu do Madras i objął dowództwo wojska 
w  tem prezydentostwie.

Podług pewniejszych raportów względem 
walki między pretendentami do Ironu w  Pcnd- 
szab, Sziri Sing nieprawy syn Rundszit Singa, 
w porozumieniu z częścią w o jska ,  £ mianowi­
cie oficerami f rancuzkiem i, wkroczył w  dniu 
15 stycznia do Lahory, obiegł zamkniętą w  cy- 
tadelli,  wspieraną przez Anglików królow ę, 
R a n i ,  matkę zmarłego No Nehąl Singa i po 
trzydniowej walce opanował tron Rundszida. 
W kró tce  potem wybuchł bunt przeciw je n e ra ­
łowi Court, k tóry sta ł się nienawistnym części 
wojska. Ten schronił się do mieszkania je n e ­
rała Ventura i tam został oblężony przez dwa 
pułki, z  któremi połączyły się nas tępnie ,  dwa 
inne przeciw nim wysłane. Udało się nako-
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niec jenerałow i Court ujść, ale mieszkanie j e ­
nerała V en„ura , zostało zniszczone. Te wy ■ 
padki tak osłabiły potęgę Sairi S inga,  źe ja k  
s łychać wojsko angielskie wyruszyło ju ż  z Pe- 
szawer przeciw Lahorze.

R ozm aitości.

Jeden z  najważniejszych wynalazków w iy,n 
wieku.

W ięc to jes t rzeczą n iezawodną, czemuśmy 
dotychczas w ierzyć nie chcieli i dla dobra w ie­
lu ludzi,  k tórzy  przezto bez chleba pozostaną, 
obawiali s ię ,  aby machiny do składania druku 
nie w ynaleziono , a wszelako można się było 
spodziew ać, iż przez obchód rocznicy G u t e n ­
b e r g a  zwrócona uwaga na operacyę drukn 
dotąd nie spocznie, pokąd nie osiągnie celu po­
spiesznej metody składania czcionek. Toż w 
naszym w iek u ,  w  którym wszyscy chcą po­
śpiesznie chodzić, jeździć i l a ta ć ,  ten pomysł 
miałby leżeć odłogiem? Machiuę do składania 
druku ju ż  w ynaleziono, a w Anglii,  Fraucyi,  
w  P rusiech ,  A us try i ,  Bawaryi i Rossyi, już  
na nię przywilej uzyskano. I  rzecz  osobliw­
s z a ,  iż znowu Anglik wykonyw a to ,  co N ie­
miec wymyślił: Machina do składania druku p. 
Kliegla w P reszburgn , wyrównyw a zupełnie co 
do pomysłu machinie panów Young i spółki w 
L ondyn ie ,  co większa nawet j ą  przewyższa, 
gdyż je s t  oraz machiną rozkładającą , to jest, 
iż zLiór czc.cnek, k tó re  w sens z łoży ła ,  kla- 
w ija turową techniką swoją znowu rozbiera. Lecz 
ubogiemu człowiekowi temu zbywa na środkach! 
W ę g rz y  zaliczyli akcyami po 10 z ł r .  około

2000 z ł r .  Ale te nie w ysta tczy ły ,  a Kliegel 
ja k  siedzi lak siedzi i dłubie ciągle nad swym 
modelem, gdy Young już bO.OOC złr .  z w ł a ­
snego majątku w równoczesny swój wynalazek 
w łożył.  Jes t  on razem z spółką naczelnikiem 
wielkiej przędzalni,  bawełny i lnu w  Londy­
nie i Antwerpii i na rzeczoną machinę swoję 
uzyskał już  wszędzię przywilej swobody, w  
Berlinie przez pp. B res t ,  Geipke i Kuckerling. 
Machina ta kosztować będzie około trzystu lu i-  
dorów. W ykonyw a ro b o tę ,  która dziesięciu 
składaczy czcionek w y m ag a , za pomocą jedne­
go człow ieka,  którego umyślnie do tej machi­
ny  wprawić trzeba. Teraźniejsi składacze czcio­
nek , do tej machiny na nowo w praw y naby­
w ać muszą. Forma czcionek dozna nie ja­
kiej odmiauy, lecz być może; iż do machiny 
ny Younga także dotychczasowe czcionki 
się przydadzą. Teraz jedna tylko jest  w tem 
niedogodność, że machina t a ,  tylko do składa­
nia jednego i tegoż samego pisma jest urządzo­
na. Na liczby i inne galuuki pisma zostawia­
j ą  się próżne m ie jsca , które potem w formach 
się dosadzają. Skladaczę czcionek później tka­
czami pisma zwać się b ę d ą : albow iem p. Young, 
właściciel wielkich fabryk tkackich w Aberdeen 
i ln y e r n e s s ,  teoryę w arsta tu  tkackiego, doswo- 
je j  machiny zostósował. Zamyśla on jeszcze  
tego roku własnym kosztem wystawić  exem- 
plarz swej machiny w  Lipsku, aby się Niemcy 
naocznie, o je j  nźytku przekonali. Skutki tego 
wynalazku dla li teratury  są nieprzeliczone książ­
ki potanieją , a w publiczności większa się chęć 
do ich kupowania obudzi. Lecz czyli przeto 
wóęcej się drukować będzie , wątpiemy, gdyż 
powolność dotychczasowej metody składania 
czcionek, do wydawania nowych płodów, by­
najmniej nie była na przeszkodzie.

11‘oiiicsiciiia Urzędowa

L icytacja  ruchomości a mianowicie sukni,  
sprzętów, wosku,m iodu i t.d, p o ś .p .  T ek l i  Bo-  
roo ic/.owejpozostałych, odbędzie sięprzy Kra­
kowie na Podbrzeziu pod L . 158 w gminie  
Y I. o goJzinie  9 z rana w dniu 29. b in i r. 
z mocy polecania Trybunału 1. Instancyi W.

M. Krakowa i J. O . do Nru 2492 I). T .  wy­
danego.

K ra k ó w  dn ia  22  k w ie tn ia  1841 r.
F r. Xaw. Placer,

(2r.) Not. Publ. W .  M. K. i J. O.

D c iiiesicnic pryw atne.
Oiaba mająca kilka godzin wolnych, źy-  . . . .  , . *

czy aohie dawać lekcye jęz y k a  rossyjskiego , W ielopolskich .si drugie piętro dc A .
początki niemieckiego pisać i rysować i t. d. Brandta^ rano o godzin ie 9 a popołudniu o 
mający chęć pobierania, zg łosić  się  raczą do otrzyma dalszą informecyą.


